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Wychodzi w Krakowie 
Codziennie o godzinie 8!/, rano, wyjąwszy Poniedziałki 
Po świętach. * 
Cena: 


W hxAKOWIE miesięczna 1 zin. 30 kram kwartalna 4 z! 


M hrast kwartalna razem z przesyłką pocztową 5 złr 
kę Przedplata 


Przyjmuję się w księgarni Józera CZECHA przy Głównym Rynku N. 403. 


Pieniądze przesyłają się franco pocztą wprost do BIÓRA 
Wwyraziwszy na kopercie „prenumeracyjne pieniąd 


Kraków 3 maja. 
Jeżeli podróż Cesarza Francuzów do An- 
glii obu państwom przyniosła korzyść wzma- 
cniając przymierze, dając mu nowe rękoj- 
mie i wpajając więcćj zaufania w siłę środ- 
ków i zgodność co do celu, dodać należy, 
że rządowi angielskiemu nie małą krom te- 


go oddała przysługę, odwracając choćby na 


chw lę ogólną uwagę od przykrego położe- 
nia w jakiem się tenże znajduje. Przypatru- 
Jąc się gabinetowi angielskiemu i sądząc bez- 
stronnie <hoć z daleka -0 jego czynnościach, 
uderza niepewność, konieczność a przytem 
niepodobieństwo, jakoby cechy towarzyszące 
każdemu działaniu: konieczność nadania spra- 
wom krajowym nowego kierunku, niepewność 
W użyciu środków, niepodobieństwo użycia 
tych jakie się przedstawiają. 'Tradno wiedzieć 
jak dalece sobie życzył lub pragnął lord Pal- 
merston godności pierwszego ministra jaką 
piastuje, ale to pewna, że nigdy może po- 
łożenie pierwszego ministra w Anglii nie by- 
ło w tak smutnych jeżeli nie w tak trudnych 
okolicznościach jak dzisiejszego gabinetu. 
Przekonywa o tem najlepićj choćby t,lko je- 
den fakt, to jest nieczynność w jakićj zo- 
staje od trzech miesięcy, pomimo takićj sa- 
méj wypadkami sprowadzonćj dyktatury, ja- 
ką miał niegdyś gabinet Pitta i Peela. Na 
początku roku bieżącego skarżono się ogól- 
nie w Anglii na brak energii w rządzie, na 
uieczynność gabinetu: nie widzimy odtąd ża- 
dnego w tćj mierze postępu ani nawet zmia- 
ny. Kryzysy ministeryalne w miesiącu lutym 
przerwały posiedzenia parlamentarne przez 
trzy tygodnie, ferye wielkanorne zawiesiły je 
przez dni czternaście, ostątnie tygodnie po- 
Święcone były przygotowaniom na przyjęcie 
esarza i Cesarzowćj, a i teraz jeszcze 0- 
brady nie przedstawiają żadnego zajęcia, nie 
trudnią się wcale „ywotnemi kwestyami. 
Nie przydały się więc na nic owe głosy 
podnoszone przez całą angielską prasę, Owa 
agitacya wywołana w opinii publicznej nie- 
szezęściami armii k,ymskićj, a żądająca 
zmiany członków gabinetu, zastąpienia ich 
przez ludzi energii i czynu, jak niemniej 
przedsięw ięcia skuteczniejszych środków ; 
nieprzydało się na nie poświęcenie księcia 
Newcastle wymaganiom „opinii publicznej. 


CZĘŚĆ Lt RRAGKO-ARTYSA Gi. 
Przegląd Usiłowań Rolniczo - Przemysłowych. 


(Ciąg dalszy.) 8 

Szanowny prezes Towarzystwa leśniczego pasą 
galicyjskiego, radca Thieriot przypomina na ażdóm p 4 
siedzeniu zgromadzonym członkom potrzebę opisow. eE 
scowego gospodarstwa leśnego. . Na drugićm posiedze- 
mu dnia 23 września 1852 r. w Bochni żalił się na 
brak dokładnych tego rodzaju opisów i zaproponował, aby 
sprawozdawcy okręgów starali się zebrać w okręgach 
swoich, jeżeli już nie dokładne opisy, to przynajmnićj 
odpowiedzi na następujące pytania: 

1. Ceny drzewa tak podług stałych taryf, jako też 
cen targowych Z wyszczególnieniem gatunku drzewa 1 
celu użycia go. Przytem załączenie kosztów produkcyi 
drze A RE 

2 Podanie ilości i rodzaju fabryki i zag po- 
trzebujących drzewo, wraz z uwagami co do ilości i 
sposobu 'potrzebowania w każdym roku w tćj okolicy, 
w któřéj sprawozdawca się Znajduje. 

3. Podanie rocznćj produkcyi drzewa z wyszczegó|- 
nieniem gruntu i położenia Jeg0» jako też gatunków 

ewa. 


4. Opis sposobu użytkowania. i pielęgnowania każ- 


m. b 


Kraków 


4 Maja— Piatek. 


i dni nastepujace 
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REDARCYI CZASU 
ze“, - 


Dzienniki angielskie powtarzają ciągle, że 
ministeryum wojny w opłakanym znajduje 
się stanie, że lord Panmure wstrzymywany 
jest co chwila w swych czynnościach cier- 
pieniami na podagrę, że zamyśla podać się 
do dymisyi, że jeden sekretarz tego wy- 
działu już się podał do takowćj, dwóch in- 
nych jest nieobecnych, a w ministerstwie naj- 
ważniejszem urzęduje tylko jeden sekretarz 
i to niższego rzędu. W wydziale najtru- 
dniejszym do zarządu po ministerstwie woj- 
ny, w wydziale kolovij angielskich na któ- 
rym spoczywa zarząd pięćdziesięciu różnych 
krain i państw rozproszonych po pięciu czę- 
ściach Świata, podobnyż czuć się daje nie- 
dostat k ludzi i kierunku. Lord John Russell 
minister wysłany był na konferencye a se- 
kretarz ministeryalny ró »nięż nieobecny. Q- 
bawiano się i słusznie ministeryalnćj kryzys 
w sytuacyi politycznćj wojną wywołanej, lecz 
przyjęto ją nakoniec jako konieczność. Spo- 
dziewano się bowiem, że następstwem jej 
będzie pewna zgodność w sposobie widze- 
nia, jedność w postępowaniu gabinetu a tém 
samóm więcćj energii i ruchu w maszynie 
rządowej. Dla osiągnienia pewnej jednolito- 
ści, o ile takowa dziś w Anglii osiągniętą 
być może, przyjęto z chęcią drugą kryzys 
już pod przewodnictwem lorda Palmerstona, 
w której wyszli z gabinetu Peeliści. I to jak 
z kilku faktów sądzić można, nie sprowadziło 
jedności zdań w ministeryum ani owćj zgody 
między członkami rządu do jakiej Anglicy 
dotąd byli przyzwyczajeni. Dzisiejszy mini- 
ster finansów sir Cornewall-Liewis przepro- 
wadza pożyczkę pod warunkami wprost prze- 
ciwnemi tym pod jakiemi przeprowadzić 
ją zamierzał jego poprzednik p. Gladstone. 
Lord Palmerston który się zgadzał na pro- 


nieopuścili swoich posad. 
członkowie jakoto p. Layard, powstają na 


w tych wszystkich rozumowaniach i mocyach 
niemożna się dopatrzyć, na czćm zależy ów 
nowy systemat, który w miejsce dawnego ma 
być przyjęty, ani też upatrzeć stronnictwa czyli 
ludzi gotowych i zdolnych do zastósowania 
tegóż. Przeciwnie, widzimy prawie niepodo- 
bieństwo zmiany systematu bez rewolucyi 
spółecznej, a przytćm zupełny brak stron- 
nictwa i mężów stanu, którzyby się nawet 
w razie tćj smutnćj konieczności tak ogro- 
mnego i niebezpiecznego dzieła podjąć chcieli 
lub mogli. Stronnictwo torysów, wyjąwszy 
dwie lub trzy znakomite osobistości i to już 
poczęści zużyte, nieprzedstawia nawet dosyć 
członków do złożenia administracyi. Whigi, 
mają wprawdzie w gronie swojem mężów 
zdolnych, ale dzięki lordowi John Russell, 
niemają zaufania i są niepopularni. Pozostaje 
więe stronnictwo radykalne, ale to dzieli się 
i rozpada na partye, niemające dostateczne- 
go węzła. Są w nićm ludzie niezaprzeczo- 
nego talentu, ale różnią się zdaniem, zwła- 
szcza w chwili obecnej: p. Roebuck np. jest 
radykalistą praktycznym, p. Bright jest mi- 
stykiem, p. Cobden goni za utopią, inni zaś 
którzy teraz z nimi głosują , jakoto p. D'Israeli, 
p. Layard są to zbiegowie z obozu tórysów 
lub whigów i tworzą tylko w pewnych wa- 
runkach jedno, które tak zowiemy liberalne 
stronnictwo. Toż samo powiedzieć można 0 
sferze wojskowej. Żaden dziennik jeszcze 
j niepowiedział, kogoby sobie życzył widzieć 
jekt p. Gladstona, popiera projekt przeciwny | na miejscu lorda Raglana, jakkolwiek wszy- 
p. Cornewall-Lewis. Pan Wilson podsekre- |scy oddając sprawiedliwość nawet staremu 
tarz państwa w wydziale skarbowym, który wojownisowi, utrzymują, że nieodpowiada 
należał do projektu p. Gladstona, nie prze- |on zupełnie trudnym i wyjątkowym okóli- 
chyla się bynajmnićj do planów zamierzo- cznościom w jakich się znajduje. Jeżeli więc 
nych nowego ministra. Sądzono, że jak zwy- |lord Palmerston nie odpowiedział także jak 
kle się działo p. Wilson poda się do dy SEI przynajmnićj ogólnemu oczekiwaniu, 
misyi. Bynajmnićj; zostaje on w urzędowa- niemożna jemu samemu tylko przypisać wi- 
niu podobnie jak tylu ianych którzy byli prze- | ny- Nikt niezaprzeczy, że objąwszy władzę 
ciwni i zdaniem naszem bardzo Sprawiedli- | szukał ludzi zdolnych, i dobór takowych głó- 
wie, zażądanemu śledztwu co do wyprawy|wnym był dotąd jego staraniem  Śnać nie 


prawd nauki leśnictwa, czynią bardzo potrzebnóm przy” pitałów i niechęci ludu naszego do wszystkich nowości, 
stępowanie osób interesowanych w grono członków To- | których nierozumi i rozumieć niechce. 
warzystw leśniczych. Zgromadzenia zwiedzając każdego | Średniczych. ogniw 


. i ry + zełó8 > >: Y P ko 
skie, podają członkom dobrą sposobność do objaśnie= | Szkoły rolnicze, zakłady techniczne i przemysłowe, JaX0 
zeza éj |też ludzi i pism pośredniczących pomiędzy rezultatami 
którego dopełnianie przedsię: | wysokićj teoryi a codziennćj praktyki. Teòrye, z któ- 
j j organizacya wprost wypły- 


wzięły życia wychodząc, przecho- 


równy postęp Z (4 gałęzią gospodarstwa wiejskiego» | Wa „które z. umysłowego 


którą sobie w szczególe obrały, Dla podania i upo” |dzą w praktyczne, potrzebują u nas, że się tak wyra-. 


wszechnienia wiadomości naukowych i sprawozdań z czyn: |że, oswojenia i przyswojenia. „Jest to największy szko- 


„wagi coby ze względu potrzeb i Łądań kraj 


iursz. priytowego za jednorazowe umieszczenie po 4 ky, następne 
po 10 krzjcarów za każdą publikacyą na stępel rządowy 


krymskićj, a przecież pomimo jéj istnienia | musiał ich znaleźć, skoro administracya tym 


Rok 


Przyjmająsię 


1855. 


QGŁOSZERIA, ROZPRAWY, ODEZWY wszelkiego rodzaju. 
DONIESIENIA litera 


ckie, księgarskie, handlowe. przemysłowe, rolnicze itp 


WWIAJOMIANIA ty zače się sprzedaży, kupna, dzierżąw itp 


Ze oplata 
po 


Łisty 


niej rankowane nieprzyjmują $i4 wyjąwszy od stałych lub znanych korespondentów 


KĘ" Numer pojedynczy kosztuje 10 groszy. 


samym co dawnićj postępuje torem. Otóż 


"Niema więc nie dziwnego, że dzienniki, |owe niepodobieństwo o którćm na początku 
meetyngi, że nawet w parlamencie niektórzy | wspomnieliśmy. 


Przypuścić trudno, aby niewidziano tego 


obecny stan rzeczy i żądają zmiany syste-| w parlamencie i dlatego zdaje się, iż zapo- 
matu, a zatćm i osób, Cóż z tego, kiedy wiedziana mocya p. Laya da wymierzona 


przeciw postępowaniu gabinetu i ludziom u 
steru rządu będącym, żadnych nie będzie 
miała następstw. Lecz ciekawym będzie pro- 
jekt o którym wzmiankują niektóre dzienni- 
ki, że go przedłożyć ma lord Palmerston 
w przedmiocie środków co do reformy armii 
angielskiej. Znane są zasady arystokraty- 
czne szanownego lorda, wiemy także, jak 
zbliska i głęboko reformy armii sięgają 
w samą istotę spółeczności angielskićj. Nie 
matem przeto będzie zadaniem, godnem zna- 
ućj zręczności owego męża stanu, pogodzić 
te sprzeczności i na starych podstawach ary- 
stokracyi angielskićj, oprzeć młodą organi- 
zacyą, jakiej okoliczności i dążności temi 
ostatniemi na jaw wydobyte, wymagać się 
zdają. 


Treść patentów, rozporządzeń i ogłoszeń zawar- 
tych w dalszych zeszytach z roku 1855 Dziennika 
Rządu krajowego, dla Zarządu Obrębu Krakow- 
skiego. 

Zeszyt XX. oddziału I. wydany 3go maja zawiera 
rozporządzenie Ministerstw spraw „zagranicznych, 
snřawiodliwości i naczelnéj komendy wojskowéj z d. 
31 marca 1855 r. rozwijające rozporządzenie ce- 
sarskie z d..29 stycznia r. b. w przedmiocie urza- 
dzenia sądownictwa cywilnego nad poddanemi au- 
stryackiemi i nad osobami pod opieką Austryi zo- 
zostającemi w państwie Ottomańskiem przez konsu- 
laty i wicekonsulaty c. k. austryackie. Treść tego 
rozporządzenia znajduje się (pod Wiedniem) w 81 
N. Czasu z d. 11 kwietnia. Treść zaś rozporządze- 
nia cesarskiego, zamieszczona jest w 49 N. Czasu 
z d. 2 marca w rubryce. Treści postanowień itd. 

Zeszyt XXI. oddziału pierwszego wydany także 
3go maja zawiera oprócz treści rozporządzeń nie 
obowiązujących w naszćj prowincyi: 1) Rozporza- 
dzenie Ministerstwa sprawiedliwości z d. 8 kwietnia - 
r. b. stanowiące, iż każdy kandydat, który odbył 
egzamen na urząd sędziego stósownie do przepi- 
sów prawnych z dobrym skutkiem, a może wykazać, 
iż ukończył rok 24ty wieku swego, przypuszczony 
będzie na żądanie do złożenia .przysięgi na urząd 
sędziego, czyli to przed sądem krajowym wyższym 
przez który do egzaminu przypuszczonym został, 
czyli też przed sądem do tego delegowanym. Urzę- 
dnicy władz sądowych i mięszanych urzędów po- 


spodarczym. z ; 

Wymiana obopólna teoryi i postępu zagranicznego rol- 
nictwa za zdania i doświadczenia krajowe jest bardzo 
pożądaną w naszych czasopismach i dziełach gospodar- 
czych. Materyały do tej wymiany są znaczne. w kraju, 
gdyż mamy bardzo wiele dawniejszych zaszczytnych 
rezultatów pojedyńczych w nieomal wszystkich gałę- 
ziach gospodarstwa wiejskiego. Jest bardzo wiele Śla- 
dów staroświeckich gospodarstw doskonałych, które 
chociaż dla teraźniejszości niemogłyby być wzorem, nie 
tracą jednak w opisie na wartości i nie byłyby oboję- 
tnemi dla czytelników. Pogląd ħa dawniejszy stan na- 
szego rolnictwa samego i prawodawstwa, pod którem 
się rozwijało jest, niemniej nauczającym niż zestawienie 
różnie między teraźniejszem rolnictwem lub leśnictwem 


kom czytania dziel pożytecznych i upowszechnianie 
wiadomości w nich zawartych. W tym też celu zajmu- 


i najdawniej istniejące ze wszystkich naszych Towa- 
ospodarczych celuje nawet co do zebranej bi- 


syen Er Dzięki 
wielkiej czynności I specyalnej nauce kilku członków 
| Komitetu Towarzystwa galicyjskiego, jest ono w stanie 
jwydawać osobno każdego roku, lub umieszczać w cza- 


2 


CZAS z Piątku 


pi CA 


wiatowych, którzy odbyli egzamen na urząd sędzie- 
o, lecz jeszcze niedostąpili posady rzeczywistego 
sędziego, obowiązani są wykazać, iż złożyli przy- 
sięgę na urząd sędziego, jeżeli jako zastępcy uży- 
wani być mają do czynności, z któremi połączone 
jest wykonywanie urzędu sędziego. (Tu następuje 
nota przysięgi). 2) Rozporządzenie Ministra wyznań 
i oświecenia z d. 12 kwietnia r. b. stanowiące, że 
w szkołach realnych oddzielnych ferye szkolne stó- 
sować się winny do feryj gimnazyalnych, w lg 
łach zaś realnych niższych połączonych ze szko do 
mi głównemi, ferye przypadać będą kai 0 
przepisów w zeszycie XVII. dziennika Rzą A = są 
wego, zamieszczonych, którego treść zed J Ogio- 
siliśmy w Czasie. 3) Rozporządzenie | 2 TSB 
spraw wewnętrznych, skarbu 1 PZJ komendy 
wojskowćj z d. 16 kwietnia F: „b. już dawniej za- 
mieszczone w Czasie N. 90 (pod Wiedniem), iż ze strony 
skarbu państwa za dany obiad w przechodzie żoł- 
nierzowi aż do feldfebla oznacza się w obrębie ad- 
ministracyjnym lwowskim 6% kr., dla miasta Lwo- 
wa 7 kr, w obrębie administracyjnym krakowskim 
71, kr., w Bukowinie 6 kr. 


fśorespondencya Czasu. 


Z BBrzeżańnskiego 26 kwietnia. 

Wszystko co do téj pory w kolumnach Czasu 0 nę- 
dzy, próżniactwie, złćj woli ludu wiejskiego czytamy, 
równie jak wszystkie środki zaradcze ku uśmierzeniu 
tego złego, pochodzą (wyjąwszy listy z Przemyskiego 
i z pod Brodów) od osób, które ani prawa polityczne- 
go zgłębić, ani miejscowości rozróżnić, ani gospodar- 
stwa wiejskiego dzis możliwego zrozumieć nie starają 
się— a te wszystkie korespondencye w kolumnach 
zasu umieszczone, tylko niechęć ludu do najmu na 
pewno wywołują. — I tak, korespondent ze Złoczowa 
dowodzi słusznie, że lepićj mniejszą ilość (złćj) roli na- 
leżycie uprawić, a zyskać plon stósownie większy, gdy 


przeciwnie korespondent podhajecki udowodnić usiłuje | 


„że na (dobrćj) roli każdy morg nieobsiany, robi szko- 
dę w ogólnym majątku* — tamten pisze zapatrując się 
na lichę glebą z okolic Złoczowa, która bez należytego 
pognoju i uprawy ledwie nasienie wróci, a ten zżyma 
się na podobne twierdzenie zapatrując się na żyzne 
Podola stepy, które bez pognoju i uprawy 


gospodarstwo krajowe zakwitło, i aby epoka przecho- 
dowa stosunków rolniczych jak najrychlój minęła. 
Uwzględniając zas przepisy polityczne, które próżnia- 
ctwo za początek wszego złego za zbrodnię poczytu- 
ją— nie możemy winy rozkrzewionego lenistwa pomię- 
dzy włościanami nikomu przypisywać, ani też domagać 
się od rządu środków zaradczych. — Wina leży więc 
w zaniedbaniu wykonania przepisów. Dla czego zaś, 
właściciele dóbr dzierżąc zarząd pierwszych instancyj 
politycznych w swym ręku — próżniactwo ludu wykryć 
indywidualnie nie starają się, takowe wyższćj władzy 
do ukarania przedstawiać zapominają, a tém samém to 
złe całkowicie usunąć nie usiłują? Trudność ta wypły- 
wa stąd, że mandataryusze (jako zastępcy wykOnywa- 
czę sprawiedliwości) pod podwójnem zwierzchnictwem 
zostają. W zaniedbaniu więc wykonania i zastosowania, 
przepisów politycznych, „w obojętności właścicieli ziem- 
skich, czuwania nad sprawami bieżącemi przez manda- 
taryuszów wykonywanemi, w nadawaniu posad byle 
mnićj żądającym, dopatrzyć się należy powodu niemo- 
żebności usunięcia złego, które usunąć pragniemy, do 
pomocy wszystkich świętych i nieświętych wzywamy, 
a podołać przecież nie możemy, bo nie umiemy. 
Wszędzie gdzie pilność gospodarza wzorowa, postęp 
konsekwentny, postępowanie z podwładnemi rzetelne 
choć ostre, wypłata robocizny wszelkićj należyta i do- 
raźna, obyczaje nieskazitelne, widzieć się daje zamoż- 
ność dworu 1 ludu— gospodarstwo Korzysei przyno- 
szące. Śmiało powiedzieć można, że od czasu kiedy 
gospodarstwo zamieniło się w zakład fabryczny, u nas 
pomimo lenistwa ludów słowiańskich — rachunek czyli 
rezultat pod wyżćj wyszczególnionemi warunkami prowa- 
dzone gospodarstwa), przewyższy wszelkie wypływ 
finansowych doktryneryj i przemysłowych prac ludów 


germańskich. WR: 


z Górnego Szląska 1 maja. 

Aczkolwiek pisma i korespondencye berlińskie nic je- 
szcze o zamiarze przedsięwzięcia podróży przez Króla 
Imć pruskiego nie wspomniały, oczekują wszakże, we- 
dług wiadomości z Grudziądza i Chełmna, w tych mia- 
stach przybycia N. Pana w ostatnich dniach kwietnia 
lub na początku maja, i do świetnego przyjęcia wszy- 
stkie czynią przygotowania. Cel podróży jeszcze nie 
wiadomy, domyślają się jednak z pewnych rozporzą- 


dziesięć | dzen rządowych, że będzie nim Królewiec. Zdaje się 


ziarn plonu wydać mogą. — Obydwa mają słuszność | więc, iż Król, który jakem dawnićj był doniósł, Wro- 


tylko zapomnieli, że Czas jest dziennikiem galicyjskim, ; claw miał zwiedzić, zmienił plan i w stolicy Prus sta- 
przeto złoczowskich i podolskich rozpraw dla każdego rych z Cesarzem rosyjskim widzieć się zamierza — 
z osobna z czytelników rozesłać niemoże. Korespondent | Pogłoski bowiem o zjeździe dwóch monarchów z coraz 


jeden radzi przymus prosty w robociznie bodaj za po- 
mocą znaczków podatkowych, inny żąda porządnego 
zaprowadzenia szkółek, kazań dla ludu, czwarty, piąty 
i nie wiem już który, szuka pośiednictwa urzędników 
rządowych do zachęcenia ludu do pracy. Na to wszy- 
stko szkoda czasu i atłasu. 

Praca, jest to kapitał. ogółu, największy procent 
rządowi przynoszący. : r 
konanie o lenistwie ludu, kiedy czuwa nad wynikiem 
usiłowań większych gospodarzy, to jest, by plony z pól 
zebranemi były. U nas panowie przełożeni obwodów 
dbają o dobro skarbu zsyłjąc zapewne z wyższego po- 
lecenia komisarzy w miejsca gdzie zboża w późną je- 
sień _ niezebrane marnieją, dla ułatwienia zbioru, czego 
dowody mielismy w kilku innych, osobliwie tv Tarno- 
polskim obwodzie ;— gdzie zaś ta pieczołowitość sta- 
rannego nie doznaje zastósowania, tam nie można się 
dopatrzyć postępu administracyjnego zapobiegającego 


złemu z raptownój zmiany stosunków włościańskich |się uplątały z większą dozą pretensyj niż woli mocar- | 
pochodzącemu, chociażby nasze przepisy co miesiąc |stwa europejskie, niewiedząc jak dziś z niéj wybrnąć, | 
z góry odnawianemi były. 

Nam gospodarzom lepsza ‘dola za mnićj zboża tar- 
gować więcćj grosza, aniżeli urzędnikom rządowym z tej 
saméj pensyi wyżywić się w czasach coraz droższych, 
wątpić zatem nie można, że jest interesem władz, aby 


sopismie swojem rozprawy o pojedyńczych przedmio- 
tach gospodarstwa wiejskiego. 

Zbieranie modelów machin i narzędzi gospodarskich, 
tudzież płodów natury i przemysłu należących do go- 
spodarstwa krajowego jest powołaniem naszych Towa- 
rzystw. Utworzenie muzeów nie wymaga pieniędzy, 
ale dobrej chęci członków i usilności komitetów w ko- 
rzystaniu zawsze ze zdarzającej się sposobności wzbo- 
gacenia muzum krajowemi płodami. Każde nasze To- 
warzystwo gospodarcze ma jaki zbiór czy to narzędzi, 
machin i modelów, czy też płodów natury. Pożytecznem 
byłoby ogłoszenie inwentarzy tych w wydrukowanych 
i członkom swym przesłanych ; : 
mienia o tem co jest, a czego niedostaje: Jesteśmy mo- 
cno przekonani, że żąden zakład gospodarczy przemy- 
słowy ani fabryczny nieodmówi komitetom na ich wezwa- 
nie próbek materyałów i sporządzonych z nich wyro- 
bów. Tak samo niepowinny w żadnem z muzeów To- 
warzystw naszych brakować modele lub oryginały najwa- 
żniejszych narzędzi gospodarczych, używanych w kraju. 
Podobnie i próbki płodów rolniczych i leśnych, które są 
zdatne do muzeów, próbki wełny zatem, kłosów, nasion, 
przędzy, Inanych i sukiennych tkanin itd. tudzież wszy- 


Wysoki Rząd ma zapewne prze- į 


katalogach dla uwiado- | b 


większą pewnością w wrocławskich kołach dobrze rze- 
czy świadomych występują. 


Berlin | maja. 

-+ Osobliwsza to sytuacya polityczna, w jakićj znaj- 
duje się Europa w tój chwili. Zdaje się, jakoby się 
zatrzymał kołowrot wypadków i czekał, aż go jakaś 
nadzwyczajna siła znowu w ruch wprowadzi. Wszyst- 
kie sprawy ogólnego interesu zdają się być obecnie za- 
wieszone lub odroczone. Zawieszone są- konferencye 
wiedeńskie, zawieszona konwencya militarna pomiędzy 
Austryą a państwami zachodniemi, zawieszony wyjazd 
Cesarza Francuzów do Krymu, zawieszone dalsze bom- 
bardowanie Sebastopola, zawieszone działanie floty bal- 
tyckiéj, zawieszone układy Prus z mocarstwami Zacho- 
du, zawieszone obrady Bundestagu w sprawie mobili- 
zacyi kontyngensów niemieckich, zawieszona jednem 
słowem cała przyszłość. kwestyi wschodnićj, w którćj 


jak ją daléj prowadzić; o. ostatecznóm rozwiązaniu nie- 


ma nawet już mowy. Kladderadatsch berliński po- 
wiedział przed kilku dniami, że wiek nasz ma tylko 
dwóch wielkich ludzi: jeden z nich umarł, a drugi ma 
się narodzić. Zdaje się rzeczywiście, że niemasz go 


nie teraźniejszym rolnictwa naszego nieprzystoi nikomu 
bardziej, nad Towarzystwa gospodarcze, ocenienie war- 
tości i stanu przemysłu naszego w stosunku do produ- 
keyi rolniczej, jako też ocenienie korzyści wynikających , 
z usilniejszego pilnowania produkcyi rolniczej nad prze- 
mysłową lub odwrotnie. 

Kraj nasz od tylu wieków rolniczy, a złożony z oko- 
lic najróżniejszych, tak co do składu gleby, jako też jéj 
położenia, podziału i sposobu uprawy, obfituje w roz- 
maite pługi, zaprzęgi i narzędzia uprawy. Zbiór odpo- 
wiednich modelów z dodaną do każdego nazwą okoli- 
cy i położenia, lub innych koniecznych objaśnień były” 
Ai © nauczającym wyrazem naszego rolnictwa, 
którego niczem zastąpić nie można; bo w ogólności 
mówimy i piszemy zazwyczaj tylko o tym, jakby być 
powinno, a niewiemy jak rzeczy w istocie stoją. Zesta- 
wienie różnie i podobieństw jest źródłem prawdy i nauki, 
którą u siebie mieć możemy, niepowinniśmy dlatego 
zaniedbywać zdarzającej się do niej sposobności. Oba- 
wa niepomieszczenia nowych zbiorów, które idąc za 
radą przez nas podaną, do nadto znacznej doszlyby 
ilości, aby je uporządkować można w lokalach zajmo- 
wanych teraz przez Towarzystwa nasze, obawa ta jest 


stkich płodów natury pomocnych lub szkodiiwych rolni- | próźna, gdyż zainteresowanie kraju rzeczą bardzo wa- 


ctwu i leśnictwu. ; 3 

Przemysł nie jest wprawdzie zadaniem "Towarzystw 
gospodarczych, gdy zechcemy uważać jego znaczenie 
specyalne. Zważywszy jednakże, JaK Nieznaczny jest 
w Galicyi i W. Ks. Krakowskiem przemysł, któ by nie 
stykał się wprost z rolnictwem, któryby nieby „znany 
po wsiach i całej -ludności krajowej, w większości swej 
głównie rolniczćj, przyznać należy, że przemysł nasz 
nieodłączył się jeszcze od gospodarstwa wiejskiego, i u- 
patruje w niem opiekuna i sprzymierzeńca swego: Ze- 
branie wyrobów przemysłowych przez nasze Towarzy- 
stwa gospodarcze byłoby sposobnością do podniesienia 
przemysłu i zrobienia pierwszej wystawy krajowych 
wyrobów przemysłowych, tak jak tego od dawna wy- 
maga praktyczna potrzeba w kraju. W krytycznym sta-| 


żną dla rolnictwa zarówno jak i dla przemysłu ciągnie 
za sobą prędzej korzyści dla samego "Towarzystwa ni- 
żeli koszta. Do tak pożytecznej wreszcie rzeczy nieod- 
mówią ni wielu prywatnych ni zakłady naukowe na 
zakłady naukowe na czas pewien miejsca wolnego 
w budynkach swoich. I jeżeli prawdą jest że powstały 
Towarzystwa same i zebrały się fundusze do utrzyma- 
nia ich, nim dały dowody SWej użyteczności, to tem 
więcej przypuścić można, że kraj potrzebę swą, którą 
zna i rozumi popierać będzie podług sił i pojęć swoich. 

Piątem zadaniem Towarzystw gospodarczych jest 
działanie na drodze praktycznej. Do tego służą im wy- 
stawy płodów rolniczych i przemysłowych i prawo ro- 


4 Maja 1855 


między żyjącymi. Dziwnómby nawet było, gdyby był, 
w czasie, który może wydać Pisistratów wywracają- 
cych -panowanie ludu, ale nie Aleksandrów, tworzących 
nowe państwa i otwierających światu drogi cywilizacyi. 
Kto dziś jest w stani 
sprawy wschodnićj? Sztuka dyplomatyczna i wojenna, 
wsparta najobszerniejszćm doświadczeniem, kusiła się 
dotąd napróżno rozwiązać ją siłą rozumu i oręża. Spra- 
wa stanęła dzis prawie na tém samém miejscu, na któ- 
rém stała przed rokiem. Powiedziano już wtedy, że 
droga którą iść postanowiono, nie doprowadzi do za- 
mierzonego celu. Wskazywano zarazem drogę inną, 
prostszą, trudną wprawdzie także, ale niemylną, a 
w każdym razie przed obliczem history nierównie za- 
szczytniejszą. Wypadki stały się najlepszym wykładni- 
kiem przedsięwziętych kroków. Tyle nadaremnych usi- 
łowań, tyle strat i ofiar poniesionych, czyż nie staną 
się nauką?  Godzi się wątpić o tóm, bo doświadczenie 
uczy, że kto na nielegalnćj drodze dorobił się majątku, 
ten staje się potóm najżarliwszym obroncą legalności, 
aby mu zapomniano początek wyniesienia i pomieszczo- 
no jako równego pomiędzy starszą bracią. Lecz zapi- 
sano jest, jak świadczy historya, od końca zeszłego 
wieku w księdze przeznaczeń, że każde wielkie dzieło, 
którego Europa dla pokoju i dobra swego czy to przez 
ludy, czy przez gabinety dokonać pragnie, spełznąć 
ma na niczćm, jeżeli w rachubę przedsięwzięć nie wej- 
dzie sprawa, która jest alfą i omegą w słowach równo- 
wagi, pokoju, bezpieczeństwa i legalności na kontynen- 
cie. Europa niechce wierzyć w jej sibilliczne znaczenie, 
sześć ksiąg wyroczni pozwoliła wrzucić w płomienie 
ognia, pozostałe trzy czy pozwoli jej kiedy zbyt zau- 
fana w samćj sobie duma kupić za potrójną cenę? 
Milczmy o tém. Europa znajduje się w stanie rekole- 
keyi. Dowiemy się zapewne niezadługo, jaki będzie ra- 
chunek jej sumienia. i 

Sejm, jak już doniosłem, będzie zamknięty w tym 
tygodniu, tojest w przyszły piątek. Jutro jest dzien 
świąteczny, Busstag, w którym wszystkie czynności i 
zabawy publiczne ustają, ludzie stroją się czarno jak 
na żałobę, modlą się w kościołach lub siedzą w do- 
mu. Ostatnie posiedzenie będą miały Izby w przyszły 
czwartek. W piątek minister-prezydent pożegna je w i- 
mieniu królewskićm zebrane w zamku. We wczorajszóm 
posiedzeniu Izba druga przyjęła ostatecznie prawo kon- 
kursowe z poprawkami, czyli raczój pogorszeniami, u- 
chwalonemi przez Izbę pierwszą. Izba druga kończy 
w ogóle swój trzyletni mandat. Za parę miesięcy roz- 
pisane będą nowe wybory według istniejącego prawa 
wyborczego, bo do wydania nowego, o czćm dawniej 
myślano, aby Izbę drugą zmienić na stanową, nie było 
czasu, lub niechciano nadaremnie draźnić opinii publi- 
cznćj, już i tak nie bardzo dobrze usposobionćj z po- 
wodu ciągłych reform w osnowie konstytucji. 

Maj się popisał i z dniem pierwszym przyniósł nam 
najpiękniejszą wiosnę. Mniemaliśmy już, że jak kwe- 
stye polityczne, tak i pora wiosny została odroczoną. 
Może to odwrotnie dobry i dla polityki prognostyk, bo 
przyznać trzeba, że temperatura i polityka były z sobą 
od kilku miesięcy w widocznćj harmonii. 


Lwów. Przegląd miesięczny stanu galicyjskićj 
kassy oszczędności z dniem 30 kwietnia 1855. 
Stan wkładek pieniężnych z dniem 34 marca 

1855 złr. 2,915,041 kr. 59 d.— Od 1 do 30 kwie 

tnia 1855 r. włożyło 568 stron złr. 91,347 kr. 28 d. 

—. W tymże okresie wypłacono 431 stronom zfr. 

71,471 kr. 6 d. —, a zatćm przybyło złr. 19,876 

kr. 22 d. — Stan wkładek pieniążnych z d. 30 kwie- 

tnia 1855 r. złr. 2,934,918 kr. 21 d. — Kapitał gali- 
cyjskiego instytutu ciemnych (w osobnym rachunku 
złr. 2239 kr. 58 d. — Fundusz pożyczkowy Fran- 
ciszka Józefa dla profesyonistów lwowskich (w oso- 
bnym rachunku) złr. 175 kr. 24 d. — Fundusz „Pier- 
wszego Towarzystwa przemysłu konopnego i lniane- 


jowemu. Obszerność tego na się wziętego obowiązku 
i widoczne skutki usilnej w tej wierze czynności To- 
warzystw naszych, uwalniają nas od przytoczenia tutaj 
wszystkich podan zrobionych w przeciągu kilku lat do 
Wys. Rządu krajowego, odpowiedzi danych na zapyta- 
nia wys. ministerstwa i od przytoczenia wszystkich u- 
sług, któremi odznaczyły się Towarzystwa nasze spro- 
wadzeniem bydła holenderskiego, nasion jarzynnych, 
pastewnych i zbożowych, modelów lub machin rolni- 
czych i td. 

„ Tyle tylko powiemy iż przeglądając starannie roczni- 
l Towarzystw i sprawozdania z ich czynności, niebyło 
ważnej kwestyi, którejby albo Rząd nienasunął, albo 
w którejby: Towarzystwa niebyły wzięły udziału lub nie 
dały początku. (D. n.) 


m zewn AB, W ESA gą mi 


Tradycya miejscowa o Saulu Wahl. 


w (Nadesłane). 3 ę i 
yczytawszy w onegdajszym Czasie Wiadomość 
z dziełka p. Frankla wyjętą, kob jakis Saul Wahl 


był jednonocnym królem polskim, przypominam sobie: | nosi , 
że gdy jeszcze do szóstéj klassy chodziłem , przyszedł | dal złoty przez Stanisława Augusta dany dzjadowine” 


0 mnie współwyznawca znajomy, ! pytał SIĘ: „czy 
się tego uczyłem, że jego pradziadek był królem poj- 
skim, że przez dobę królowania wiele łask wyświad- 
czal?“ Odpowiedziałem mu, że chociaż uczyłem się hi- 
storyi polskićj ale o tem nie niewiem aby żyd w Polsce 
królował. Jak was źle uczą! odrzekł mi, bo właśnie 
nim Zygmunt wstąpił na tron, mój prapradziadek był 
królem przez jedną noc, w mojćj bowiem rodzinie jest 
takie z ojca na syna przechodzące podanie: że nasz 
dziadek Saul, zięć rabina Mojżesza z Padwy, był pre- 
zydującym na sejmie elekcyjnym, że gdy się partye 
poformowały jedne za Czartoryskim, drugie za Radzi- 


bienia stosownych wniosków do usunięcia zawad do- | wiłłem (2); ci co chcieli iżby żadne stronnictwo góry 
brego gospodarstwa jako też do pożytecznych w niem |nie wzięło, powierzyli na jedną dobę berło i koronę 


la) na hipotekach i 
e powiedzieć, jaki będzie koniec, b) w zastawach na papiery 


| go w Galicyi (w osobnym rachunku) złr. 5578 kr. 


1 d.—, Ogół zir. 2,942,912 kr. 34. 
Na to ma zakład na dniu 30 kwietnia 1855. 
. złr 2,485,356 kr. 56 d. 


publiczne s + += % ie » 8,058 „ — „— 
c) w wekslach eskontowanych „ 58,639 „ — „— 
d) w galicyjskich listach za- 
sławnych wamtsi+ 5-5 119008, — „+ 
e) w obligacyach pożyczek 
ia » IEWPST FR" 60,000 „ — „ — 
f0 w gotowiźnie . . « . «. »  379,202 „57 „— 
Razem „ 3,110,256 „53 „— 


potrąciwszy powyższą stronom należącą się summę 
złr. 2,942,912 kr. 34 d. — Okazuje się przewyżka 
w summie złr. 167,344 kr. 19 d.—, w którato su- 
mę wchodzi: prowizya od igo stycznia 1855 stro- 
nom się należąca, tudzież prowizya z pożyczek na 
hipoteki i z innych interesów pobrana, fundusz wła- 
sny zakładu, koszta utrzymania i zysk. 

We Lwowie dnia 30 «wietnia 1855. 

Od dyrekcyi galicyjskićj kassy oszczędności. 
Gnoiński naddyrektor. S; Krawczyk ewicz dyrek. 

Wiedeń igo maja. Czytamy w Milit. Ztg.: Jego 
CKAp. Mość najwyższym rozkazem dziennym zmie- 
nił płace wojskowe od dnia 1 czerwca jak nastę” 
puje: 50 najstarszych rangą jenerał-majorów, ro- 
cznie po 5,000 złr. Następnie bez różnicy broni lub 
gałęzi służby: pułkownik 2,400 złr., podpułkownik 
1,600 major 1,200, kapitan| pierwszćj klasy 900 złr. 
Dodatek do płacy pobierany przez pułkowników u- 
staje; natomiast ci majorowie, którzy pobierali do” 
tychczas po 1,300 złr., a kapitanowie pierwszćj kl: 
po 1,000 złr. pozostaną przy tćj płacy aż do czast 
postąpienia na wyższy stopień. 

— Czytamy w liście paryskin w Oestr. Ztgć 
Wszystkie dzienniki wyrażają - dziś ufność swoją 
w postępowanie Austryi; ale ton ich jest niepewny: 
Do tego cośmy już powiedzieli, dodajemy: Nikt nie 
może niewidzieć t-udności, jaka temu przypadnie: 
kto z Rosyą wojnę toczyć musi. Rosya jest potę* 
żnem państwóm z ogromnemi zasobami. Austrya ni? 
o sta mil oddalona jest od Rosyi, ale ma ją prze 
wrotami. Do tego wątpliwe Prusy przy boku swoim; 
a w tyle niepewne Niemcy. Wszystkie te trudność! 
wstrzymałyby Austryę gdyby szło o to czy być z Ro” 
syą lub z nikim, ale tu idzie czy być z Rosyą, czy 
przeciw Rosyi. Austrya nie jest neutralną, sama t0 
powiedziała, postawiła Rosyi warunki, a ta je od” 


o o ZZNNNNNNN 
ulepszeń i przedstawienia takowych Wys. Rządowi ER 


I 


jedną dobę królował. « 


rzuciła. Tak jak.sobie Austrya postąpiła 19go i 20 
krok musiałby być wcale niepolityczny, gdyby Austry? 
nie była gotową przejść od groźby do czynu. JE” 
żeli Rosya propozycye Austryi uważa za nieprzyj” 
mowalne, to jest tem samem obrażoną, ale Austry? 
nie miała prawa obrażać Rosyi ni z tego ni z owe” 
go, aniby jéj tóż tego roztropność nie nakazywała; 
musiały być przeto wyższe pobudki, które ją d0 
tego znaglały, pobudki, które należało z bronią na” 
wet w ręku przywieść do znaczenia. Powiemy t" 
otwarcie i bez ogródki. Tak tu jak i w Anglii mu” 
siano od początku zwalczać pewną niechęć publi” 
czności przeciw dyplomatycznćj grze w szachy, prze” 
ciw protokółom, aktom i konferencyom; wołano bo” 
wiem zawsze, że to do niczego nie doprowadzi 
Skutek usprawiedliwił tę opinię ludu. Z całćj dy” 
plomatycznój wojny, Rosya tyle skorzystała, że silf 
swoje ściągnęła na punkt zagrożony, że się uzbroił* 
lepićj, sfanatyzowała lud i zwołała pospolite rusze” 
nie. Opinię publiczną przeciwną działaniu dyploma” 
cyi zaspakajano tém, że się żąda pomocy Austryi 
a przez to pewności zwycięstwa. Jeżeli to i owo 
zwlekano, łagodzono wymagania i jeżeli lud wołał: 
że jego synowie przelewają krew, a wy piszecić 
to odpowiadano zawsze, że pomoc będzie tém enet 
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temu, który królem zostać niemógł, tojest żydowi, dit 
niepospolitych cnót szanowanemu i na sejm elekcyjni 
zaproszonemu Saulowi, imiennikowi króla palestyńskie 
go, poprzednika Dawida. Cóż nowo improwizowam 
| król uczynił? Oto miał sobie poruczone ostatecznie r0% 
strzygnąć „kto ma zostać królem“. Wiedział on 
zrana oblegną go pretendenci, a sumiennie niechciał JE” 
dnemu dać pierwszeństwa; dla tego kazał urządzić 0? 
prędce wejście zbyt ciasne do swojćj rezydencyjnój K0 
mnaty, aby tylko jedna osoba przecisnąć się mogl 
Zrana przybywają Czartoryski, Radziwiłł i inni, a 
pierwszy wszedł Zygmunt, onemuż koronę i berło oddał 
Z opowiadania powyższego okazuje się, że suko” 
sorów nie potrzebujemy szukać po kirkowach wiede 
skich, gdyż pewien o sprawiedliwości podania, peł! 
dumy ze swego rodu, żyje tu ktoś w gminie izraelski 
co nosi takie samo miano jak nieboszczyk król, a ty 
Jest znany fabrykant likierów Markus Saul Wańil. . 
Relata refero. Powadze historyi. polskićj ubliżyć nić 
chciałem, donosząc o tém podaniu żyjącém między W 
dem kazimierskim. i 
Wszakże po przeczytaniu wiadomości do ktoréj Si 
moje objaśnienie o wieści żydowskićj tu krążącój 0% 
dowiaduję się; że w Łaneucie znajduje się me 


szego Markusa Saula Wahl, właśnie dla tego że tam 
ten wywodził ród po namiestniczym królu, że jede 
z Wahlów księciu Paskiewiczowi w Warszawie przeć: 
stawił się jako potomek po polsko-izraelskim królu» 
otrzymał uwzględnienia rodu, patent na propinacyą 
opłacania podatku Rządowi, że wreszcie do p. Bert 
Meisels rabina tutejszego nadeszła z Londynu odezw* 
zapewniająca nagrody 500 talarów temu, „kto wysta” 
się z archiwów o ślad jako Saul Wahl w Polsce prze” 
Krzepicki. 
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giczniejsza, jeżeli przyjdzie do współdziałania Au- |tę 


stryi. Natomiast nieprzyjaciele rządu, nieprzyjaciele 
porządku, nieprzyjaciele dzisiejszego: podziału ter- 
rytoryalnego zawsze czynili zarzuty, że Austrya po- 
magać nie będzie. Rząd we Francyi użył swojéj 
władzy i głosy przylłumił. W Anglii przewaga je- 
dnych dzienników zamknęła usta drugim. Ale gdyby 
naraz zawołano: Austrya zostawia nas na los, na- 
tedy głos przytłumiony zerwałby się na nowo; nie- 
przyjaciele rządu korzystaliby z tego, a ten zmu- 
szony byłby do kroków, których użyć nie chce, 
lub których nienawidzi. Po dziennikach angielskich 
i francuskich dają się już słyszeć takie puszczyki. 
Mamy nadzieję, że rząd austryacki przywiedzie do 
milczenia wszystkich nieprzyjacioł swoich. Nie be- 
dzie on chciał stać za Prusami, które nic nie przy- 
rzekły i nic uczynić nie potrzebują. Nie będzie on 
chciał wystawić Niemiec na niebezpieczeństwo ucie- 
kać się do opieki Rosyi, -któraby teraz zawładnęła 
niemi na prawdę. 

— Na ostatniem walnóm zgromadzeniu Towarzy- 
stwa kolei północnćj Cesarza Ferdynanda, złożono 
sprawozdanie, z którego się okazało, iż dochody 
wyniosły w r. z. bez mała 9 milionów złr., wyda- 
tki 3%/, mil., procent po 5%, 2%; pozostało więc 
czystego blisko 3 miliony. Z tego rozdzielono su- 
perdywidendę. za rok zeszły po 90 złr. na akcyę, 
prócz procentu 25 złr. Co się tyczy budowy kolei, 
ogłoszono, że nowa jéj przestrzeń od Oderberga 
do Oświęcima, tudzież z Schónbrunn do Opawy i 
z Dziedzic do Bielska we wrześniu r. b oddane bę- 
dą na użytek publiczny. ; 

— W kościele św. Anny w Wiedniu odprawiono 
dziś nabożeństwo dziękczynne wraz z „Te Deum* 
za ocalenie Cesarza Napoleona od grożącego zama- 
chu. Na nabożeństwo to sproszeni byli Francuzi ba- 
wiący w Wiedniu przez swoje poselstwo. 

— Wczoraj poseł belgijski hrabia O'Sulivan, 
dawał obiad dyplomatyczny, na którym znajdowali 
się hr. Buol, bar. Bourquenay, lord Westmoreland, 
fmp. bar. Hess, jen. Letang i jen. Crawford. 

— Jen. bar. Hess oddawał dziś wizyty pożegnal- 
ne. Wyjazd jego nastąpić ma weśrodę wieczór. Nie 
wraz z nim, ale we dwa lub trzy dni późnićj wy- 
jeżdża do głównćj kwatery do Galicyi jen. Letang. 

Jen. adjutant J. C. Mci bar. Kellner powrócił dziś 
z podróży swojéj po Węgrzech do okolic nawiedzo- 
nych powodzią. 

— Pogłoska chodzi, że bar. Edward Bach na- 
miestnik cesarski Wyższćj Austryi i komissarz w 
Księstwach Naddunajskich, wyjeżdża temi dniami do 
Bukaresztu. 


Rossya. 


Podanie naszego korespondenta szląskiego po- 
wyżćj, o zjezdzie w Królewcu cesarza Aleksandra 
z królem pruskim swym wujem, zgadza się z tóm, 
co Patrie pisze z listu petersburgskiego z dnia 17go 
kwietnia: Dwór cesarski gotuje się do podróży, lecz 
cel jćj niewiadomy. Domyślają się, że może do Mo- 
skwy, ale przygotowania czynione do wyjazdu ce- 
sarzowćj wdowy i niektóre inne okoliczności wska- 
zują, że celem podróży są Prusy. To pewna, że ce- 
sarzowa matka najpóźnićj w końcu maja wyjedzie 
do Potsdamu, mogłoby być zatem, iż cesarz wraz 
z cesarzową będą jéj towarzyszyć do granicy i tam 
zjadą się z królem pruskim. 


Królestwo Polskie. 


Neue preus. Ztg zamieszcza list z Warszawy z d. 
28 kwietnia, w którym zawarte wiadomości powta- 
rzamy pod jćj odpowiedzialnością. „Wieść o wkrótce 
nastąpić mającóm przybyciu do naszego miasta Ce- 
sarza Aleksandra nabiera z każdym dniem więcćj 
pewności. Mówią, że władze wojskowe zostały już 
urzedowo zawiadomione o przyjeździe tutaj Cesarza, 
który w połowie maja nastąpi. Niektórzy zakładają 
wielkie nadzieje na obecności w Warszawie monar- 
chy. W tych dniach ogłoszonym tu będzie zapewne 
manifest cesarski zawierać mający łaski i ulgi dla 

. mieszkańców Królestwa Polskiego; albowiem Cesarz 
ma go podpisać w dniu swoich urodzin (29go kwie- 
tnia). O treści tego manifestu nic jeszcze pewnego 
powiedzieć nie można; amnestyi politycznej, która 
w innym czasie z pewnością byłaby ogłoszoną Q). 
trudno spodziewać się w dzisiejszych okolicznościach. 
Korpus grenadyerski stojący od roku w Królestwie 
Polskiem (dwie tylko dywizye stoją w Polsce, trze- 
cia znajduje się jeszcze w prowincy ch nadbaltyc- 
kich. P. R. Cz.) otrzymał rozkaz wyruszenia w po- 
chód, i już 30go t. m. część jego pociągnie naj- 
przód na Wołyń zkąd według potrzeby i okoli- 
czności posunąć się będzie mógł na ówczesny teatr 
wojny. W miejsce tego korpusu mają przyjść tutaj 
cesarskie gwardye (piesze), a nawet spodziewają 
się tutaj ich wodza jenerała Riidigera. (Powtarzamy 
iż wiadomości te podajemy pod odpowiedzialnością 
gazety Nowo-pruskićj. Nasze prywatną drogą otrzy- 
mane wiadomości brzmią trochę inaczćj; a nieda- 
wno podane przez nas urzędowe mianowanie jene- 
rała Ridigera naczelnym wodzem wszystkich wojsk 
W gubernii petersburgskićj i estońskićj stojących, i 
oddanie pod jego rozkazy tych gubernij w stanie 
Wojennym ogłoszonych, zdaje się zaprzeczać donie- 
sieniom gazety Nowo-pruskićj, a potwierdzać nasze 
Wiadomości, że stan i ilość wojsk w Królestwie 
Polskiem będących mało się zmieniły, wyjąwszy iż 
kilka pułków pociągło ku prowincyom nadbaltyckim, 
część zaś korpusu drugiego piechoty poszła w po- 
chód ku Chersońskićj gubernii, o czém dawnićj do- 
nieśliśmy. Nie zaprzeczamy jednak bynajmniej że 
korpus grenadyerski wyruszy na Wołyń. P. R. Cz.) 

ówią tu wiele o zmianach osób w tutejszym świe- 
cie urzędowym. Jenerał Wikiński, dyrektor Komis- 
Syi rządowćj spraw wewnętrznych i duchownych ma 


s 


CZAS z Piątku 


posadę opuścić i wstąpić do armii czynnćj. Na- 
stępcą Wikińskiego naznaczony jest hr. Skarbek 
niedawno mianowany dyrektorem Komissyi rządo- 
wćj sprawiedliwości, które to miejsce ma znów za- 
jąć senator Dmitriew. P. Morawski, dyrektor ko- 
missyi rządowćj przychodów i skarbu, podał się 
podobno o uwolnienie od służby; na tę posadę mia- 
nowany może będzie rzeczywisty radzca stanu Oczkin, 
zdolny i powszechnie lubiony (?) urzędnik. Wszyst- 


kie te i inne jeszcze mianowania na urzędy, oddał 


podobno Cesarz woli i rozporządzeniu Księcia Na- 
miestnika, który w teraźniejszych trudnych okoli- 
cznościach, więcćj niż kiedykolwiek, potrzebuje 
władz i rządu kierującego się zupełnie według jego 
myśli. W ogólności wojenne uzbrojenia przybierają 
coraz to większe rozmiary, i prowadzone są z nie- 
przerwaną czynnością. Od pewnego czasu przejeż- 
dżają ciągle przez Warszawę nadzwyczajni posło- 


wie wysłani przez różne dwory z złożeniem Życzeń 
, już 


Cesarzowi z powodu jego wstąpienia na tron 
to jadąc do Petersburga, już to powracając z tej 
stolicy. Dopiero przedwczoraj, gdy inni już wracają 


przybył tu pułkownik Botcaris poseł grecki jadący 
w tym celu do Petersburga. Pospiesznie pracują naj 


ukończeniem wielkich wodociągów mających zaopa 
trywać całą Warszawę w filtrowaną wodę wiślaną 


Angielski inżynier Head, zajmujący się ustawieniem 


i urządzeniem dwóch olbrzymich machin parowych 
przeznaczonych do pompowania wody do wodocią- 
gów i pchania jéj w górę, spodziewa się z końcem 
maja pracę swą zupełnie ukończyć.* 

Turcya 

Z Warny piszą 9go kwietnia do Preuss. Cor. Ma- 
my tu oddział tysiąca Francuzów, zatrudnionych pil- 
nie gromadzeniem furażu dla armii francuskićj w Kry- 
mie. Składy ich wybornie urządzone, a na każdym 
statku odbijającym, znajduje się pewna liczba ma- 
łych wozów, aby zaraz za przybyciem do Krymu, 
na wozach tych furaż mógł być prowadzony. „Ar- 
gus* przywiózł nam niedawno p. Liddice i wielu 
innych inżynierów, którzy pracują około telegrafu 
podmorskiego między Warną i Bałakławą. „Argus“ 
ma na pokładzie swoim 400 milowy (mile angiel- 
skie) drut telegraficzny i potrzebne narzędzia. Sta- 
cya tutejsza założoną jest u przylądka Karaklia. Drut 
między Warną i Ruszczukiem już założony, a z Dziur- 
dżewa do Bukaresztu zawiesza się drut teraz na 
słupach telegrafów wołoskich. Jak maszyny nadej- 
dą, natychmiast telegrafy będą mogły być użyte. 
(Co już nastąpiło. P. R. Cz.) Dnia 3 była straszli- 
wa burza, 5 wielkich statków rozbiło się na brze- 
gach, ładunek utonął i 8 ludzi zginęło. 

— Korespondent st: mbulski do. Gazety Kolońskićj 
mówiąc o licznych procesach wytaczanych temi 
czasy różnym wyższym urzędnikom tureckim, jak 
np. Mustafie paszy, Mehmedowi Alemu i Mehmedowi 
paszy, mówi o tym ostatnim: Mehmed pasza, który 
przed dwoma laty piastował czas niejaki wielką pie- 
częć, jest człowiekiem wykształconym na sposób 
europejski, znaczną część młodości swojej przepę- 
dził w różnych stolicach Europy, a powróciwszy do 
kraju, zamyślał szczerze o zaprowadzeniu reform. 
Niedługo doszedł do stopnia W. Wezyra i jak mó- 
wif, chciał zrobić to przez Turków, do czego weze- 
śnićj lub póznićj musianoby przyjść przez Francu- 
zów i Anglików. Zamiarem jego było dokonać na- 
raz wszystko, usunąwszy z dworu wszystkie osoby 
nieprzychylne reformie. Przedłożył on swój plan 
Sułianowi i zyskał przyjęcie onego. W godzinę 
potóm stracił sam urząd swój, zwalony przez Re- 
szyda paszę, który się niezgadzał z tak energicznćm 
zaprowadzeniem reform i w machinacyach swoich 
przeciw Mehmedowi znalazł pomoc w żonach pa- 
szów zagrożonych. Od téj chwili obaj przeciwnicy 
zaprzysięgli sobie nienawiść. Tu korespondent przy- 
pomina jakiś wypadek harenmy opowiadany prze 
rokiem w felietonie gazety. Zona doktora M. któ- 
ry leczył lorda Byrona w Missolungi, pędząc życie 
pełna zepsucia znikła w jednym z haremów ture- 
ckich. Był to harem Mehmeda paszy późniejszego 
W. Wezyra. Wczasie jego nieobecności pani M. do- 
puszczała się awantur z pomocą czarnego eunucha, 
którego potem sprzątnąć kazała jako świadka swych 
czynów. Wypadek ten wyszedł na jaw, sprawił 
wielkie wrażenie i Mehmed pasza odepchnął od bo- 
ku swego zabójczynię. Niewiadomo było co się z nią 
potem stało; aż teraz pojawiła się ona znowu i to 
jako osk-rżycielka Mehmeda. Wystąpiła ona z pre” 
tensyami iż Mehmed pojmując ją za żonę zabrał nie- 
zmierne kosztowności jakie posiadała, i nie oddał 
ich oddalając ją od siebie. Kosztowności te jak mó- 
wi, nie były jéj własnością, ale są skarbowe i dała 
jéj sułtanka Walida. Sprawa ta ma o tyle znaczenie, 
iż domyślają się, że to intryga Reszyda paszy, któ- 

chce tym środkiem zgubić Mehmeda paszę ja 

już zgubił innych przeciwników swoich Mehmeda 
‘Alego i Mustafę paszę. Korespondent powiada co sły- 
szał nie ręcząc za prawdziwość podania, dodaje tyl- 
ko, że oskarżony używa poważania i nikt nie wierzy 
tej powiastce 0 skarbowych kosztownościach. 
— Rozprawy parlamentu angielskiego dały powód 
do mylnego mniemania, które się natychmiast roz- 
owszechniło, jakoby cała linia telegraficzna od Ba- 
akławy do Wiednia była wygotowaną, wszelako 
najważniejszy tój linii wstęp, bo telegraf podwodny 
nie jest jeszcze wysończony jak to głoszono, lecz 
roboty około niego są rozpoczęte, a tymczasem pa- 
rowce pocztowe odbywają codziennie podróż między 
Bałakławą i Warną, na co w dni pogodne wystar- 
cza 24 godzin. í 


Kraje Czarnomorskie. 
Bombardowanie Sebastopola wstrzymaném chwilo- 


— 


wo zostało, aby nie wyczerpać zapasów amunicyi, jw czasie wystówy dawane będą w Paryżu walki byków. į 


jedna z tych bateryj uciszoną została. 


jacielskich, a gdy po upływie godziny znów powró- 


4 Maja 1855. 3 
De 
jak donosi wódz francuzki. 
sprzymierzeni przestali działać zaczepnie, Rosyanie 
przygotowują się podobno do rozpoczęcia wielkich 
działań zaczepnych na całćj linii doliny Czarnej, 


ski spraw wewnętrznych od- 
przytaczając za powód, że 
sprzeciwiają się obyczajom 


mówił podaniu torreadorów, 
widowiska podobnego rodzaju 
francuskim. 

m Bzef szwadronu wojsk egipskich Gemheid Reszyd 
bej, będąc raniony pod Sylistryą w r. z. bawił długi 
CZAS w Wiedniu, lecząc się z ran odniesionych w tój bi- 
twie. Zimę przepędził on we Włoszech ; jak donosi je- 
dno z pism katolickich wiedeńskich , ochrzczony został 
29go marca w kaplicy kollegium rzymskiego przez bi- 


j pruskiego na cześć 
urodzin Cesarza Aleksandra II, znajdowali A wszyscy 


książęta pruscy w mundurach rossyjskich swoich pułków 
według nowego kroju i czerwonych spodniach, które prze- 
pisane są teraz dla jenerałów wojsk rossyjskich. 

— Dom wiejski pod Frankfurtem n. M. niegdyś posia- 
dłość posła angielskiego lorda Cowley przeszedł na wła- 


i : . CY zajęto miej ołu i zdjęt - 
ny również gotują się obie strony do rozpoczęcia | wety, zdziwieni wierzyciele I Rook dała, po 


o grosza należytość. 
dniami synowi czczą- 
brny. 
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kazania waleczności. Téj samćj nocy nieprzyjaciel |24 tr. — Kurs list. zant w zał. stan. Insiytucie kreds. 
posuwał przekop ku wystającemu narożnikowi ba- |t "ym: Instytut kupił prócz kuponów 100 so złe. =o 
styonu N. 4, ogień nasz jednak wstrzymywał jego |*" — m.k. — Byrredał 106 po gł. — bkr — 
postęp. Ze świtem 14go kwietnia rozpoczął nieprzy- | "5% ? za 100 str. — kr. —, — Żądst mle. — ję. —, 
jaciel ogień z dwóch nowo wzniesionych bateryj, | %"*s *fede"«x4 + dnia 2go maja. Metalik; 78/4. 
lecz po dwugodzinnych strzałach z naszćj strony, | *o*« pożyczka 68'/,, — Akcyc Banku wiedeńs. 965, 
tkeye koloi żelazn. półn. 184 — Agia od złota 81.— 

„W nocy z 14go na i5ty dostrzegła nasza straż|”! ssbr- 28 — Oblig. swoln grunt 121, - Pory- 
ukryta w parowie między bastyonami Ner 6 i 7, żej©”** ostatnia narodowa 883/,. 


nieprzyjaciel rozpoczął w pobliżu smętarza roboty, o 


i dała znać o tóm do bastyonu Ner 5. Natychmiast $ 
nasz ogień kartaczowy rozpędził robotników nieprzy- P rzegląd polityczny. 


cili, strzały karlaczowe z bastyonów zmusiły ich do 
odwrotu z pozostawieniem 30 zabitych. W ciągu tćj 
nocy nieprzyjaciel już słabićj bombardował twier- 
dzę. „Dnia t5go kwietnia wszystkie usiłowania 0- 
blegających aby posunąć podkopy, a nasze lożamen- 
ty przed bastyonem Ner 5 przemienić w własny prze- 
kop, zniweczył ognień artyleryi fortecznćj. 

„Strata nasza od diigo do 15go kwietnia wynosi: 
w zabitych 7 oficerów i 446 żołnierzy; w ranionych 
6 oficerów sztabowych, 34 oficerów niższych i 1899 
żołnierzy. Polegli następujący oficerowie, należący 
do najbardziej odznaczających się i powszechnie ża- 
łowani: porucznik Titów, kapitan Szczegłow , kapi- 
tan Pridaczew, porucznik Puchanow. Ciężko ranio- 
nemi zestali zvani z waleczności i zasługi oficero- 
wie : pułkownik Zagoskin dowodzący wojskami w dru- 
gićj sekcyi linii obronnćj, i 40tą brygadą artyleryi; 
pułkownik Temirjaszew (umarły z ran) dowódzca 
pułku koływańskiego; pułkownik Łuszkow z pułku ; 
wołyńskiego. Ranieni także zostali odznaczający się 


- Wieden < j 

6 W sytuacyi ogólnéj żadnej ph” ca Szyi) 
szy jeszcze się spodziewa, że Rosya wiadome trzech 
sprzymierzonych mocarstw określenie 3go punktu w o- 
j statnićj chwili przyjmie. W Petersburgu, jak godne wiary 
osoby utrzymują, trwa mniemanie, że Austrya z bro- 
nią przeciw Rosyi niepójdzie. Jest to nowa i ostatnia 
może z obu stron ułuda. Austrya weszła z państwa- 
ini zachodniemi w zobowiązania stałe, określone, nie- 
cofalne. Lecz "być może, że wojna czynna zamieni 
się ogólnie na blokowanie Rosyi. 7tmes to przepowia- 
da. Rosya ze swojej strony na wszystko się gotuje. 
Baron de Hess wyjeżdża dziś wieczorem. Część szła- 
bu jedzie JE R 00 niedzieli. 

Pod opolem ogien ustał. Anglicy stracili od 9 

do 17go t. m. 110 do 120 ludzi. Francuzi zapewne 
więcój. Ogień sprzymierzonych zniszczył część przed- 
miesć, lecz mało zaszkodził fortyfikacyom. Ludzie woj- 
skowi zaczynają wątpić o możności wzięcia tój twier- 
€ (dzy. N. Pani ukazała się wczoraj na Praterze w otwar- 
oficerowie floty, porucznicy: de Fabri, Burcow, Pa- | tym pysznym powozie. Cesarz był na polowaniu. Czas 
leolog, Pribitkow, Dessiatow, Galenko , i Silbersta- ; sprzyjał tłumowi powozów i pieszych na Praterze. Mu- 
now; midshipmanowie: Durnowo i Altufiew; majoro- zyka grała na rozmaitych punktach. Byla to jednóm 
wie z pułkow pieszych: Borisow z mińskiego, Je- słowem dosyć ożywiona majówka. 
Sipow z koływańskiego, Jerepkin z białostockiego. 
Książę Gorczakow zamyka swój raport temi słowy: 
„Widząc spokojność a nawet wesołość (?) załogi! 
sebastopolskićej wśród ciągłych trudów i prac bez! 
wytchnienia prowadzonych pod piekielnym ogniem 
sześć dni nieprzerwanie trwającym, można być dum- 
nym z imienia Rosyanina!* 


Depesze telegraficzne. 


Londyn 30 kwietnia wieczór. Lord Russell nic 
nowego nie powiedział w parlamencie o konferen- 
„cyach wiedeńskich. Lord Palmerston obiecuje przed- 
łożyć niezadługo dotyczące protokóły. Ostatnia de- 
;pesza z Sebastopola nic nowego nie zawiera. 


zn i Taryn 30 kwietnia. Syndyk Notta ma polecenie 
i złożenia gabinetu jak mówią Wydał on przestrogę 


i i iczna. E 
Kronika miejscowa i zagran do, iaaa A E do sachaii 3? 


Kraków 3 maja. W dniu 6 b. m. przypada + st spokojnie; rząd starać się będzie porozumieć się ze 
termin placenia 76j raty 500-milionowój pożyczki. „Stolicą Apostolską. 
Gazeta Lwowska pisze: Z Sanoka ze r z d.; ą Ap 
22 kwietnia: Dnia 20 kwietnia o godzinie ł do gej : dria“ przybył do Tryestu i przywig, 
wieczór, przy silnym wietrze wybuchł ogi ń w miasteczku ' a SS - tobti z 23go z. t T aie Mta 
Mrzygłodzie i niespełna w dwóch godzinach spaliło się mi ponawia się Wciąż. Jenerał Bizot umarł z ran 
95 domów z wszystkiemi pobocznemi budy. kami. Ze 121 ined pasza chce towarzyszyć na wygnanie Mehe 
domów składających miasteczko, ocalało tylko 26;| prze- medowi Alemu swemu synowi. Wygnanie Mustaf: 
szło 500 ludzi jest bez przytuľku i bez wszelkich ` środ- | aszy ma być wstrzymane za wpływem p de 
ków utrzymania życia. Przyczyna pożaru jeszcze się nie Pogłoski chodziły w Trebizondzie, żę Rosyanie za- 
Wykazała. TE i jęli Bajazet na nowo. Wiadomości otrzymane ze Stam- 
— Noajsławniejsi torreadorowie hiszpańscy gotowali się | bułu lądem z 26go potwierdzają doniesienie, że lord 
przybyć na wystawę do Paryża, mając nadzieję, że z Ce- | Redcliffe pojechał 24go do Krymu na parowcu „Ca 
Sarzową hiszpanką, biszpańskie obyczaje łatwiejszy znaj- |rąadoc*. W Stambule cholera. 
dą przystęp do Francyi. Powszechnie tóż głoszono, że 


— 


= „a Rwa 


e CZAS z Piątku 4 Maja 1855. 
m a E NN 


Przyjechali od d2 do dzo maja. | auf den Taten Juli 1988 um die Se Vormittagsstundo| (a40) - NOWE DZIEŁA (s)| Nowy beosdinik ruchomy z synami kolorowanemi 1 6mo, 
á x G s i : ; 3 s Warszawa 1855. 
HOTEL POLLERA. Fogy Karol inżyn. z Pragi. Ku- mit dem Anhange bestimmt wird, dass die Ausbleiben Foro". H 
cieński Jan obyw. z Polski. Katlaner Alfred & Ej aga, den zur Mehrheit der Stimmen der Erscheinenden werden znajdują s19 Pierwsza książeczka obrazkowa dla dzieci. Nagroda za 


grzeczne sprawowanie się i zachęta do dalszćj nauki 
4to, Warsrawa 1855. 

Piramowicz. Nauki parafialne niedzielne oraz przemowy 
przy Sakramentach i innych obrzędach kościelnych 8vo, 
Warszawa 1855. 

Podróże Gulliwera dla dzieci czyli najciekawsze przygo- 
dy tego wędrowca z drzeworytami w ozdobnćj oprawie 


Berger August c. k. urzęd. z Drohobycza. Gresselsberg zugeziihit werden, auch unter dem Schiitzungswerthe ver- W KSIĘGARNI J 0ZEFA CZECHA 


Ernest c. k. major z jener. sztabu, Gallina c. k. major äussert werden. 

z jener. sztabu, Pokorna Karolina córka kapitana, Stolz 5) Sollte gfs den EE R Ww Krakowie. 

Marya żona Dr. med., Eisenstein Karol,c. k. rotmistrz welchen immer Art nicht nachkommen, dann wird die ; glob j r 

Bolze Karol Gódiec * Wiednia. Rann Ferdinand kupico Realität sub N. 318 sammt Platz auf dessen Gefahr und Anleitner. Gospodarstwo leśne czyli proste SA AAA 

z Wadowie. Korn Samuel kupiec z Biały. „Kosten in einem einzigen Termine feilgebotben werden. wania, urządzania i użytkowania Ak 7 Ri zh: c 
HOTEL DREZDEŃSKI. JW. Hr. Schlik jenerał ka- , 6) Sobald der Meistbiethende allen Lizitationsbedin- ochrony ze szczególną uwagą na lasy pry 


JĄ GEEWA A zade dóbr i leśni- |* 

ZDE i ie: od gungen Gent Tistet Gab. ird, alsdann wird dem- |- żytku właścicieli ziemiańskich, rządców 4to, Warszawa 1855. 

waleryi, Sokczevitz jen. major, hr. Forgatsch PR | „ei „wej EE naa DEE > „nami i tablicami 8vo, Warszawa. Re i ie dzi 

huzarów, bar. Enis kapit. od huzarów ze Lwowa. ,selben das Eigenthumsdekret .der erstandenen Realität djok ryginami Iy 5803 ź anie umysłu, uk rodejan paty re daaag ty 


godni od starozapustnój, aż do trzecićj niedzieli po 
Wielkićj Nocy. Dla przygotowania dzieci do pierwszćj 
, Kommunii świętéj 8vo, Wilno 1855. 

Siemieński. Biszen i Menisze. Ustęp z Firdusego poema- 
tu: Szach, Namech 8vo, Warszawa 1855. 

Struteński. Miscellanea 8yo, Wilno 1855. 

Tripplin. Pamiętniki lekarza Polaka z wypadków za gra- 
nicą doznanych 6 tomów 8yo, Warszawa 1855. 

Wesołe powiastki dlą dzieci oryginalnie po polsku napi- 
sane 8vo, Warszawa 1855. 

W drukarni zaś pod tą firmą będącój wyszło dziełko pod 
tytułem: Kilka podań i wspomnień Krakowskich ze zbio- 
ru wiadomości o Krakowie Józefa Mączeńskiego. 


` córką z Jass. ausgefolgt, die Tabularlast löscht, und auf den Kauf- Bogdana, Nauka czytania polskiego. Rozwija 8 
HOTEL ROSYJSKI. Zofia bar. Dunka z A. 8. Firlęr! s , die Tabular a en gelöscht, und a aa e a PAARA: Wane 
Karolina Wertour właśc. domu z Wiednia- schilling übertragen werden. AŚ: ah 
7) Rócksichtlich der Tabularlasten werden die Lizi- szawa. 1 55. 167] RU 8 
> A a O tanten an das Neu-Sandecer stadtisch Grundbuch, und be- Bojnicki. Stara panna. Powieść współczesna 8vo, 
Wiadomości handlowe i przemysłowe, züglich der Steuern, und anderer óffentlichen Abgaben | , 1855. 


X an die Stadtkasse und an das k. k. Steuer-Amt in Neu- Czarnowski. Zamek Warszawski czyli rodzina Konrada 
CENY ZBOZA Bandasi gówidśpa, trzeciego, 3 tomy 8vo, Warszawa 1855. 


na Targowicy publiownój I kowane.. w trzech gatunkach | gy Dag Vadium wird den Nichterstehern zurückgestellt, Dónoix. Nouvelle Chrestomathie frangaing, i Repeat) 
und dem Meistbiether in den Kaufschilling eingerechnet morceaux choisis des meilleurs écrivains francais , 

a PRE SĄ T. Gatunku | [l, Gatunku TII. Gatunku wera Varsovie 1855. 

Wyszczególnienie od p dem: Rathe des Noi-8óndecar Magistratś Dćxanvillez. Krótki rys występnego życia i nieszczęśliwćj 

produktów dósBŹRK Mać 18065 8 śmierci bezbożników 16mo, Wilno 1854. 

= : Don Kiszot dla dzieci czyli najciekawsze przygody Don 

Kiszota i Sansza, poprzedzone wstępem historycznym | - 


z Jagielnicy. 


pszemcy GiM. 


korsvec $ 
pszen. jaréj 


EEE 


» p arty (494) CES, KRÓL. TRYBUNAŁ | (37.9 początku rycerstwa oraz rycerskich romansów, a za- ą - mą: 

” jęczmienia 7 ę Wielkiego Księstwa Krakowskiego. kończone sensem moralnym, z drzeworytami w ozdo- W sobotę tj. d. 5 b. z odbędzie się 

n owsarychi.. [N. 3310.] Na zasadzie art. 12 ust. hip. z r. 1844 bnéj oprawie 4to, Warszawa 1855. č TN An E HID A I NA S WAID 

» 04088 swycs. po wysłuchaniu wniosku Prokuratora, wzywa wszy stkich Garbusek na dożyńkach, czyli wieczór wesoły z tańcami a dumy ś. p. - 

» jw Ja ŚĆ mogących mieć. prawo. do. spadku, PQ an atareyaie, Wi: i sztukami. Humorystyka z ryciną 8vo, Wilno 1855. FELIKSA WĘGIE RSKIEGO 

A fasoli . CZ deńskićj pozostałego, składającego się Z kapitałów hipo- | Groza. Obrazki Ukraińskie 12mo, Wilno 1855. u OO. Kapucynów o godz. 9. (522) 

n prosa.. tecznych: 4 Gwiazda książka składkowa, wydał Benedykt Dołęga, 3 

»  konies. cen a) złp. 4000 na realności N: 180 w gm. 6 m. Kra.| tomy Śvo, Kijów ROB YJ owi -m p = 
PE łona wagi krak b) » 2000 | kowa zabezpieczonych. Jaghowice. Kaieżka AIR zsgagiędlnc SYO IKATAN Aa Ostrzeżenie. 

pow ©) „ 38000 Kaczkowski. Gniazdo Nieczujów, pierwsza Wyprawa pana PowsiąwożyWidOniGGG?6d <wiarogodrrych a 
pi * ; d) 1658 gr. 7 na realności N. 251 gm, 8 m. Marcina, Kasztelanice Lubaczewscy, powieści 8vo, Pe-|, godnych osób, że nie 
spirytusu gar. opt. 2 i 8 , Y» P aka Barbara Raczek, która przed lat bowiązk 

na 909), Traless e) „ 3000 na realności 175 gm. 10 m. Krakowa, tersburg 1855. p + ren H , h p ed parą laty w obowiązku 
okowity gar. % opł f) „ 8000,83 realności N. 112 gm. 6 m. Krako- Katechizm rzymsko - katolicki czyli zbiór nauki chrześci- o kuchni w klasztorze Sgo Józefa w Krakowie zosta- 


na 80°, Tralessa|- (wała, przebrana w suknię czarną i pasek Śgo Franciszka, 


wa, z którćj legat złp. 1000 dla ko- ańskićj z krótkim rysem dziejów religii od początku 


s%umówki gar. % opł. . 3 à . | przybierając rozmaite i i ieści * 
na 52" *Trwlote KAORÓW W Krakowie stósownie do testa- | świata aż do naszych czasów Śvo, BRAM TEAR kowie okolic n w" | eiee t "i onin ze 
masła czystego gar. mentu uczyniony. Kónigsdorfera. Kazania katolickie, dogmatyczne, moralne , R) PK u o wyk ri o ag Kij 


stując na ten spalony klasztor; składamy wprawdzie naj- 
czulsze podziękowanie wszystkim dobroczynnym osobom ; 
ale oraz ostrzegamy, że Zgromadzenie nikogo do tego 
nieupoważniło, ani tóż żadnych «fiar nieodbiera, i że 
wyłudzenie tym sposobem jakichkolwiek datków, jest ha- 
niebnóm oszustwem. 

Zgromadzenie PP. Bernardynek 

przy kościele Śgo Józefa. 


jaj kurzych kopa . 
drożdzy w. % p. mar. 
drożdży w. % p. dub 
kaszy jęcemienn. m. 
pszennćj y 
„ częstoch. y 
„ perłowej o» 
maki tatarc%. miark. 
skukurud. „ 
kaszy % kukur. mia. 
pencaku miarka . . 
mąki % pod krup. m.|—|— 
Z Magistratu miasta Krakowa d. 1 maja 1855. 
Radca i referent Danek. 


1.8) » 1000 na domu N. 6 w g. 7 Kleparz. i o tajemnicach na wszystkie niedziele i uroczystości 
„b) „ 3000 na części wsi Radwanowice w gm. 16 4 tomy 8vo, Warszawa 1855. 
Pisary, N. 32 i 38 oznaczonćj zabezpieczonych, aby | Kruszewski. Djabeł. Powieść z czasów Stanisława Augu- 
z prawami swemi w przeciągu trzech miesięcy do c.. k. sta 2 tomy 8vo, Wilno 1855. 
Trybunału zgłosili się, w przeciwnym bowiem razie rze- | Lachowicz. Reszty rękopismu Jana Chryzostoma Paska, 
czony spadek zgłaszającemu się Franciszkowi Wideńskie- (na nowo przejrzane z sześciu rycinami wydanie) 8vo, 
mu testąamentowemu spadkobiercy przyznanym zostanie. `| Wilno 1855. 
Kraków dnia 19 kwietnia 1855 r. Moszyński. Pierwsze zasady sztuki położniczćj, które do 
Sędzia prezydujący J. Kopyciński. 7 potrzeb początkujących w téj umiejętności kobiet za- 
issiyszdsiu i i Sekretarz W. P. łonczyński, stósował, a dla łatwiejszój nauki przez pytania i od- 
; e i i i powiedzi ułożył, z 9 tablicami na miedzi rytych 8vo, 


» 


Ponieważ w tutejszćm mieście zawsze zwy- 
czajem było, iż młodzież wybierająca się na 
ferye w okolice, doskonaliła -się przez tenże 


Delegowani obywatele: Komissarz targowy KE z Wilno 1855. senny w sztuce jeżdżenia konno; a zatém niżéj 
A. Alexandrowicz. > Wesper. f Natura w swoich zjawiskach. Książka dla młodego wieku | podpisany siląc się na podobny zakład, zaopatrzył się i 
A. Dobrzański. , Adjunkt Siermontowski. a KR 8 ** pP 3 t Y. | 8vo, Warszawa 1855. w tymże roku w dobrze ujeżdżone konie —" doznawając 


Niewiarowski. Rotmistrz bez roty, powieść 3 tomy Śvo, 


niaaa z AZARSFA Yn SEA przez lat 26 uwzględnienia od Szanownćj Publiczności, 
== Ktoby sobie życzył objąć posadę Leśniczego Warszawa 1855. 


SCE spodziewać mi się należy, że i w tymże roku Szanowni 
R ZĘD OWE. w dobrach Szczawnicy, niech się zgłosi z wyka- Noirlieu. Biblia dla dzieci albo historya skrócona starego | Obywatele niezechcą go wykreślić ze swej pamięci. 
ARE - zaniem należytem, osobiście lub listownie do zarządu eko- i nowego testamentu opowiadana dzieciom 8vo, War- Wincenty Boznański, 

a ETIT (8) nomicznego tegoż państwa. (437--4) szawa 1855. nauczyciel jeżdżenia konno przy zakł. nauk. 


[Z. 3264.] Von Seite des Magistrats der Kreisstadt 
Neu-Sandec wird anmit zur allgemeinen Kenntniss ge- 
bracht, dass in Folge Einschreitens der Obsiegerinn Saara 
Hornung żur” Befriedigung. der, durch. Saara Hornung 
wider Rosalia Warnicka ersiegten Forderungen: a) von 
900 f. OMze sammt den vom Iten: Dezember 1848 lau- 
fenden 4-percentigen- Zinsen, b) der Summe von 1011 fl. 
19 kr. CMze, 11 fl. 82 kr, CMze und 1 fl. 15 kr. CMze 
sammt den vom 9ten Marz 1849, und bezüglich des Be- 
trages von 1 fi. 15 kr. CMze, seit dem 28ten März 
1849 bis zum Zahlungstage zu berechnenden 4-percenti- 


gen Zinsen; c) der Summe von 20 fl. sammt den seit i TÓS Stan i ilość leków zawartych w tych mydłach uzyskały częścią pochwalne ocenienie zę 
lten Mai 1846, d) der Summe von 18 fl. 15 kr. CM. GENU 5 strony zdolnych i znakomitych lekarzy, i przez wlasne ich doświadczenia w sku- 
und 18 fl. CMze/sammt: den seit 1ten: Dezember 1848,] Wi ii tkach swoich Sprawdzone były, częścią Żaś przepisy służące za podsta- 


so wie endlich: e) der Summe von 20 fl, CMze sammt |; 
den vom 11ten März 1849 bis zum wirklichen Zahlungs- 
tage zu berechnenden 4-perzentigen Zinsen, ferner der 


wę tych wyrobów pochodzą. wyłącznie od mężów wysokićj w zawodzie lekar- 
skim powagi. Skoro się syo. sposobem w szczupłych zakresach obudziło za- 
jęcie, a środki te przychylnie przyjętemi zostały, zażądano upowszechnieniem 


Ce des H aptat 


zugesprochenen ermässigten' Gerichtunkósten der I., IL;| SE ich nastręczyć Publiczności sposobność zaopatrywania się w stósowne środki NA AN / 
und III. Behörde mit 43 f. 51 kr. CMze von 2 4. 30| S$ lekarskie pod przyjemną formą a z malemi kosztami. ORITA 7 
kr. CMże und 1 f. 15 kr, OMze — weiter die Exeku- Wyliczone tu poniżćj mydła lekarskie zawierają w so- (Aż APPopr Dt. 8 


zionskosten des ersten Grades_ven„3 fi, 35 kr. CMze— | CAW M S bie przetwory, które w stanie czystym i niesfałszowanym w takich ilościach przymię- 
die Exekuzionskosten des zweiten Grades mit 2 fl. 5 kr | -3 


ES 


$ 


CMze — endlich der auf 23 A. > Jake, otnilssig- skutek z pewnością wróżyć dozwalały, i z A 

ten Bxekutionskosten des A pa 4 in die zwangs- | w mon. konw. | w mon. konw. 
weise Veriusserung des hier ję 2 onha SO W: Mydło z jodkiem potassu w cierpieniach zołzowych (skrofułach) sztuka kr.32 | Mydlo z tłuszczu wątroby miętusowój czyli tranowe w'zolzach 

Cons. Z. 318 „bezeichneten domi” a der Tagil , a grafitowe w zastarzałych osypkach skórnych + * * * + » „20 i w chorobach ubytowych wyniszezających . . . . . . SER, 
gehörigen Steinhauses* unter Anberaumung 1t : Juli ydło. terpentynowe w  porażeniach 'gośócowych (reumaty- r Mydło smołowe w łuszczeniu skóry i osypkach . . ee y 2» 20 
ten auf den 12ten Juni 1855, dann auf den 11ten h a a eari aE 0006 +, ia oan 20 Mdl żółciowe w piegach i do mycia 00» GOSP LECZ JET 
1855 jedesmal um die 9te Vormittagsstunde „9b f Mydło benzoesowe w szorstkości Eorsi debu FB 8 onno Ad Mydło siarczane we wszystkich osypkach skórnych , , . . 3 3 20 | 
Rathskanzlei unter nachstenden Bedingungen verwillige rez kati w gośćcu (rheumatismus) i dnie (arthritis) „, „ „20 - Z rozmarynowe do wzmacniających obmywań i kąpieli . ESE N; 
worden. sel. Í Yato z Jodktem siarki w zastarząłych osypkach PECO ZYCJI o +27 M ydło amoniakalne w nabrzmiewaniach i stwardzeniach . . . 3 „20 


1) Zum Ausrufspreise wird der mittelst Protokoll, vom | £ 
14ten September 1854 erhobene Schatzungswerth der in | Ń 
Neu-Sandec sub N. 318 gelegenen Realität sammt dem | ( 
Platze in dem Betrage pr- 12,441 f. CMze ange- 
nommen, A 0 

2) Jeder Kauflustige ist verbunden 10*/, des Schätzungs- | 2337 
werthes als:Vadium zu Händen der. Licitationg-Commis- 
sion zu erlegen. : 

3) Der Meistbiethende ist verpflichtet die Hälfte des 
erstandenen Kaufpreises binnen 14 Tagen, nach Erhalt 
des, den Lizitationsakt bestattigenden Bescheides an das 
gerichtliche Depositen-Amt des Neu-Sandecer Magistrats 
zuhinterlegen, die andere Hälfte des Kaufpreises hinge, 
gen hat der Ersteher in den weiteren 7 Monaten darauf 


Pomienione Niydłą lekarskie jak najstarannićj sporządzone. według zasad chemiczno-farmaceutycznych mogą być zalecone Publiczności z zu- 


RAKOWI 
ANISŁA 


Między Alfredem i Douglasem braćmi Frans 
a Stanisławem Ldłpop i Wilhelmem Ruu 


SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE. 


an dasselbe Erlags-Amt zu deponiren. tani tała : R soi Wi tn..| Zmiansciepł* 
Fock unior), zawartą została; Stan ciepj Wilgo f: Maai i Zmians 
8 Sollte die Realität im 1ten und 2ten Licitations- S G » b ai praan F Kierunek | Stan Zjawiska 3 agy ANIA 
termine nicht über oder um den Schatzungspreis an Mann półka szczegół owa 0 udowę Rosumurajwzględna | "atgłenie wistruj n 1 ek Siis | aspowietrzne w ciąg" ý 
gebracht werden, als dann wird dieselbe nach yorläufiger 55 8 Saz 7 


MACHIN i ODLEWOW. 2/32861 ss] 55 8° pnzachodni słaby | odhimarno 


l 
S = e 
dem Hofdekrete vom 24ten Juni 1824 Z. 2017 vorge- | Spółka powyższą prowadzoną będzie, W Warszawie pod »i10,828 57 |< 4 7| 00 5 | pnwschodni. „ pogoda z chmurami słabe koło przy księżycu a | 4 
zeichneten Verfahren, zu welchem Behufe die Tagsatzung firmy: Evans, Lilpop 4: Comp. -~ (516-1-3)| 8, 6| 828 171 2,9.1,90 8 | zachodni — p |. oł szron i mgła przy Róża. | + 


Antoni Kłobukowski Redaktor odpowiedzialny. w Drukarni Czasu. Czapliński Antoni, rządzca drukarni. 


Behandlung der Gläubiger nach dem Leitfaden des, nach 


